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MIKOŁAJU DOBRY, ŚWIĘTY 

DZIĘKUJEMY ZA PREZENTY 

WSZYSTKO PIĘKNE ZAWSZE DASZ, 

BO TAK DOBRE SERCE MASZ 

CHCEMY CIEBIE NAŚLADOWAĆ 

COŚ MIŁEGO NAMALOWAĆ 

AUTEM Z KUBĄ SIĘ PODZIELIĆ 

MAMIE W KUCHNI MĄKĘ ZMIELIĆ 

TACIE PODAĆ ŚRUBOKRĘTY 

BRATU ODDAĆ TRZY OKRĘTY 

DOBRZY CHCEMY BYĆ JAK TY 

SPEŁNIAĆ INNYCH PIĘKNE SNY 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 



 

DIN DON 

sł. i mel. Kasia Zaniat 

 

STOI SOBIE W POKOIKU 

DIN DON, DIN DON, DIN DON 

PIĘKNYCH OZDÓB MA BEZ LIKU 

OŚWIETLA CAŁY DOM 

STOI TAK NA JEDNEJ NODZE  

DIN DON, DIN DON, DIN DON 

NIE POZWOLĘ JUŻ JEJ ODEJŚĆ  

BO BEZ NIEJ NIE MA ŚWIĄT. 

  PRZYSZŁA DO NAS PROSTO Z LASU 

  DIN DON, DIN DON, DIN DON 

  STOI DUMNIE, NIE GRYMASI 

  JUŻ PACHNIE CAŁY DOM. 

STOI TAK NA JEDNEJ NODZE 

DIN DON, DIN DON, DIN DON 

SAMA NIE CHCE OD NAS ODEJŚĆ  

BO BEZ NIEJ NIE MA ŚWIĄT 

 

 

 



Z NIEBA PRZYLECIAŁA 

muz i sł. Kasia Zaniat 

 

KIEDY ŚWIATŁA ZGASNĄ,KIEDY ZAŚNIE MIASTO. 

GDY ZAPADNIE, DŁUGA, CIEMNA NOC. 

CZASEM POPATRZ W GÓRĘ, MOŻE GDZIEŚ ZA CHMURY  

ZAUWAŻYSZ, ŻE TAM BŁYSZCZY COŚ. 

  Z NIEBA PRZYLECIAŁA, 

  TAKA CAŁKIEM MAŁA. 

  DO MNIE ZAMRUGAŁA.  

  JUŻ NIE ZGUBIĘ JEJ. 

GDY ZASPANE OCZKA,BO JUŻ PRZYSZŁA NOCKA. 

TU PODUCHA A TAM CIEPŁY KOC. 

PODEJDŹ DZIŚ DO OKNA,MOŻE KOGOŚ SPOTKASZ 

ZERKNIJ W GÓRĘ,CZY TAM BŁYSZCZY COŚ? 

  Z NIEBA PRZYLECIAŁA, 

  TAKA CAŁKIEM MAŁA. 

  DO MNIE ZAMRUGAŁA.  

  JUŻ NIE ZGUBIĘ JEJ. 

Z NIEBA PRZYLECIAŁA, 

TAKA CAŁKIEM MAŁA. 

DO MNIE ZAMRUGAŁA.  

I TA ZIMA ZNOWU PIĘKNA JEST. 

 



 


